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Eha krwawej tragedii przy ul. Kopernika 


Przyjaciółka Smorzynia była dziewczyną uliczną 


Poznał on ją w domu schadzek na Bałutach 


Łódź, 1 stycznia. W wigilię Bożego Narodzenia dziew- 
Śledztwo w sprawie krwawej tragedji, czyna przyszła go prosić, by się z nią 
która rozegrała się przy ulicy Koperni- pogodził. 
ka Nr. 4, zostało całkowicie ukończone. Sworzeń ucieszył się z jej nieoczeki- 
Jak już wczoraj donosiliśmy, Grze- wanego powrotu. Oswiadczył dziewczy- ) 
gorz Smorzeń, maister fabryki Landego nie, że ją kocha i nie chce się z nią wię: ;wy epilóg. y j D 
w Łodzi, prowadził hulaszczy tryb życia, cej rozstać. „ Smorzeń zastrzelił swą przyjaciółkę 
przed pięciu tygodniami wyrzucił z do- Z okazji pogodzenia się urządzono li- | i sam pozbawił się życia. 


mu żonę, Leokadję i zaprzyjaźnił się ze bacię, która trwała trzy dni. W czasie 
Stanisława Pilecka, która _ nastęonie, MAR WERE 
w czasie trzydniowej orgji pijackiej, po- 
zbawił życia wystrzatem z rewolweru, 

Po dokonaniu tego czynu, Smorzeń 
popelnil samobójstwo. 

Jak wykazało dochodzenie, Pilecka 
pochodziła z Kalisza. Rodzice łej, zatrud- 
nieni w iednej z miejscowych  fabrvk, 
przed kilku laty wyrzucili ją z domu. 
Stanisława kompromitowała teh bowiem 
swem zachowaniem, Włóczyła się po no- 
cach z przygodnymi znajomymi, upijała 
się w knajpach i nie ukrywała nawet 
vrzed rodziną swych mitostek. 

Po wyrzuceniu z demu. dzłewczyma 
wyjechała do Łodzi. Nie próbowała na- 
wet szukać pracy. gdyż znalazła jakie- 
gos „oniekuna”. który pozwolił jej u się- 
bie zamieszkać. 

Po naru miesiacach znalazła się jed- 
nak znów na bruku. 

7Znndzu'a sie swemu przylacielowi. 

Od tego czasu przechodziła już z rak 
do rak i wreszcie została zarejestrowana 
w urzedzie sanitarno-obyczajowym w 
Łodzi, iako prostytutka. 

Smorzeń noznał ia w jednym z da- 
mów schadzek na Balutachu Spodobała 
ma sie, 

Gdy jei zaprononował, by na stałe 
u niego zamieszkała. zgodziła się bez wa- 
hania Zanłaciła komorne za pokoik. któ- 
ty odraimowała w domu przy ul. Bra- 
terskiei Nr. 48 I zagospodarowała się u 
maistra. 

Nie dhien jednak trwała tdylla. 

Po dwuch tygodniach Sworzeń ją 
wyrzucił. 
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Kappad 


czterech braci na miezienie 


Nowy Jork, £ stycznia 
(Telegram własny) 

W miejscowości Salem (stan Indiana) 
czterej bracia usiłowali dostać się do 
aresztu Celem porwania mordercy ich 
ojca. który został tam osadzony. 

Pomiędzy napastn'ikamł a dozorcarni | 
wiezienia wywiązała się wałka. w czasie 
której padło kilkanaście strzałów rewol- 
werowych. Jeden urzędngk więzienny 
został rannv. 


wyleciał z windy 


tej uczty, Pilecka poczęła zarzucać Smo- 
rzeniowi, iż nie jest jej wierny, on zaś 
oskarżył ją o kradzież weksli na sumę 
około 2.000 zlotych. 

Kłótnia ta pociąznęła za sobą krwa- 


Inżynier rzucił się pod pociąg 


i poniósł śmierć na miejscu 


Sosnowiec, I stycznia |przybyciu władz okazało się że był to 
Onegdai na stacji Mysłowicie o godz.|inż. Guczkow ze Sosnowca, zatrudnio- 
16.15 miał miejsce tragiczny wypadek.,ny w czasie budowy wodociągów a o- 
Na dworcu przechadzał się nerwowo|statnio zredukowany z powodu przer- 
jakiś nieznajomy. W chwili nadejścia| wania robót Ullanowskich. Samobójca 
pociągu rzucił się on pod koła parowo-| pozostawił w domu list do magistratu z 
zu. O ratunku nie było mowy. Nieszczę| prośbą o zaopiekowanie się iego pasier- 
śliwy poniósł śmierć na miejscu. Po bica. 


Wizje 17-letniej dziewczyny 


i pomiósi śmierć ma vnmieśscz 


Katowice, 1 stycznia 
29 grudnia o $. 12 w nacy po ukoń- 
czeniu pracy zdarzył się niezwykle tra- 
śiczny wypadek, a mianowicie windą z 


kopalni Solway w Grodżcu jechał robot. | 
nik Wawrzyniec Wych, gdy winda znaj- 


dowała się na 30 metrów wysokości 
Wych wyleciał z niej i zabił się na miej 
scu, Zwłoki przewieziono do kostnicy w 


Grodźcu. 


Katowice, 1 stycznia 

Wielką sensację budzi w Zabrzu po- 
chodząca z polskiego Górnego Śląska z 
TAUREREKA I BLOW» 

New York, 31 grudnia: 
(Telegram własny) 

Rząd kubański wykrył sprzysiężenie 
rozgałęzione po całyjn kraju. Policja are 
sztowała 17 przywódców partii nacjona 
listycznej wśród których znajduje się 7 
przyjaciół b. prezydenta Kuby Menoca- 
,-« W mieście Limohar skonfiskowano 
800 funtów dynamitu. 


| 


Dąbrówki 17-letnia dziewczyna, która 
przebywa tam u swych krewnych. Ma 
;Oona co nóc między godz.'12 a 5 wizje o- 
sób tragicznie zmarłych, które ją męczą 
iz któremi musi walczyć. Wypadek ten 
jest żywo komentowany przez prasę nie 
miecką, której wysłannicy przeprowa- 
dzili już na własną rękę badania tego fe- 
nomenu. Wypadkienr zajęły się sfery 


| medyczne i kościelne 


EG SrOSZY. 


Nowe nadużycia 
w magistracie st CTNMUTIE 


Warszawa, 1 stycznia 

Wczoraj wykryto nowe nadużycia w 
magistracie w oddziale miejskiei zajezdni 
samochodowej. 

Nadużycia zostały popełnione przez 
buchaltera Lutnera, Straty, jakie ponio- 
sło miasto, ma ustalić kontrola miejska 
wespół z biurem dyscyplinarnem. 

Nowe te nadużycia po ujawnionych 
ostatnio nadużyciach Dąbrowskiego i 
Gorczarka wzbudziły zrozumiały po- 
płoch u sterników miasta. 


Dwa napady handyckie 


w Poznaniu 


Poznań, 1 stycznia 
Wczorai w nocy do cukierni „Por 
lonja“ napadło na znajdującego się tam 
p. Wainerta 3 bandytów, zadając mu 
ciężkie rany. 


Wczorai wtargnęło do cukierni 
„Bydgoszcz* 2 bandytów i obezwład- 
niwszy sprzedawczynię cukierni. zabra 
li się do rabunku pieniędzy. 

W obronie sprzedawczyni stanęła 
właścicielka cukierni 62-letnia starusz- 
ka, zmuszając napastników do ucieczki. 
Za uciekinierami wszczęła policja po- 
szukiwania. 


60 chiopów 


rosyjskich 
uuciezio do Solski 
Wilno, I stycznia 

Na polski posterunek graniczny w 
Drysie przybyło 60 chłopów rosyjskich. 
którzy przedarli się przez posterunek 
sowiecki. Chłopi ci zwrócili się do 
KOP-u z prośba o opieke. Jak się oka- 
zuje, byli oni internowani w miejsco- 
wości Ośwież, znajdujacej się w odle- 
głości 100 klm. od granicv i mieli być w 
najbliższym czasie wysłani na Syberię 
za nieposłuszeństwo wzeledem władz. 


$alszerz sztonów 
aresztowany w kacymie 
w Fiomte-Cario 
Rzym, 1 stycznia 
Z Monte Carlo donoszą, iż w kasynie 
aresztowany został niejaki Raymond 
Yeger, właściciel hotelu w Hamburgu, 
który puszczał w obieg fałszywe 10-fran 
kowe' sztany. W czasie śledztwa zeznał 
on, iż nabył 4000 sztonów o dnieznajo- 
mego osobnika w Hamburgu. Przypu- 
szczać należy, że chodzi tutaj o bandę 
fałszerską, która działa na' terytorium 
Niemiec 
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- EXIRESS 


To widzą zwiewzełać 


Obdapzone są one większym zmysłem spostrzegawczym, niż ludzie 
Drobnostki, na które nie zpracamy UWA,’ yje: ci + ki prezyden 
mabieraja m ich oczach specjalnego znaczenia 


Stwierdzoną jest rzeczą, iż zwierzę|o stole, mimowoli ukazułe się nam jego 


ta zupełnie inaczej spoglądają na świat 
aniżeli lutdżie,  Wiadome jest nprz., że 
podczas gdy ludzie widzą wszystko w 
trzech wymiarach: w dal w bok i w gó- 
re, niektóre zwierzęta widzą tylko w 
dwuch wymiarach; w dal i w bok, jak 
nprz. koń, a gady widzą świat tylko w 
jednym wymiarze: w dal. Oczywiście 
wraz z temi zmianami musi się też u 
zwierząt zmienić pojęcie tego, co widzą 
dookoła: siebie. 

Jest rzeczą niezwykle ciekawą, co 
opowiedziałyby zwierzęta, oczywiście... 
gdyby potrafiły mówić, o rzeczach, któ 
re widzą na Świecie. Czy patrzą one na 
niektóre przedmioty tak samo jak my, 
czy też mają zupełnie inne pojęcie, o 0- 
taczającym ie świecie? 


Znakomity profesor uniwersytetu w 
Oxfordzie dr. William Neil od szeregu 
lat pracuje nad rozwiązaniem tego za- 
gadnienia. Prowadząc wiele doświad- 
czeń naukowych w swych laborator- 
jach i badając życie zwierząt w słyn- 


nym zwierzyńcu angielskim, doszedł on| s9 


do niezwykle ciekawych rezultatów, 
które właśnie ogłosił obecnie drukiem, 
wydając niezmiernie interesujące dzie- 
ło p. t. „Świat w oczach zwierząt”, 


Otóż twierdzi on, że wymiar i for- 
my przedmiotów zwierzęta widzą po- 
dobnie jak i ludzie. Zasadnicza różnica 
tkwi w tem, iż zwierzęta widzą równo- 
cześnie więcej rzeczy, podczas gdy czło 
wiek może skupić swą uwagę tylko na 
określonym przedmiocie, a w każdym 


dzenia zwierząt jest większe od ludz-|ków i porywaniu określonych przedmio, do mieszkania, 


kiego z tego względu. że oczy Są u nich 
umieszczone najczęściej po obydwuch 


stronach głowy. Nie oznacza to oczywi ci, lecz „praktyka“ złodziejska wykaza-| czas nłełada 


ście, że widzą dalej od ludzi, ale mają 
zdolność widzenia również tego co się 
dzieje poza niemi. 


Przeciętne pole widzenia człowieka 
wynosi 180 stopni. Aby się o tem prze- 
konać, trzeba tylko skierować wzrok 
na jakiś przedmiot przed nami, poczem 
wyciągnąć w bok rękę i poruszać pal- 
cami. bez otiwracania wzroku od przed 
miotu spostrzeżemy ruch palców. Nato- 
miast zwierzęta widzą przedmioty o 453 
stopni po za linją ich barek. Posiadają 
ten t. zw. szósty zmysł, który pozwala 
im ujrzeć kogokolwiek natychmiast, 
gdy najbardziej bezszelestnie wejdzie z 
tyłu do pokoju. Przywykliśmy tłuma- 
czyć sobie, że odgrywa tu rolę węch. 
Bezsprzecznie można sobie to tak tłu- 
maczyć, jednakże stwierdzone zostało 
przez prof. Neila, że reagują na czyjąś 
obecność po za nimi nawet zwierzęta, 
które nie posiadają podobnie rozwinię- 
tego węchu jak psy. 


Najszersze bodaj pole widzenia mają 
konie, gdyż nie odwracając głowy, wi- 
dzą doskonale w całym kręgu t. zn. 360 
stopni. Stąd też powstaje często tak nie- 
uzasadniony przestrach u koni. Mając 
bowiem nieszczelnie założone t. zw. „o- 
kulary*, koń spostrzega ruchy osoby 
siedzącej ź tyłu na wozie, co wywołuje 
u niego mimowoli wzdrygnięcia. Nato- 
miast twierdzenie, jakoby koń uważał 
człowieka za olbrzyma, jest zdanicm 
prof. Neila zupełnie nieuzasadnione. 


To, co nam wydaje silẹ matem, zwle* 
tzętom wydaje się olbrzymiem. Wyni- 
ka to stąd, iż oczy ludzi są na wys?ko- 
ści półtora metra nad słemią. a oczy 
kota czy psa tylko na wysokości 30 ctm. 
Gdy kot biegnie ulicą, domy przedsta» 
wiają mu się jak drapacze chiuiur. Ota- 
czające nas sprzęty przyłmują dla nich 
wyjątkowo  charakterystyczne cechy, 
których my nie spostrzegamy. Myśląc 


[Ilość kin w Europie 


Według danych statystycznych, w 
Niemczech istnieje w chwili obecnej 5267 


kinoteatrów, w Rosji 5200, w Anglii — | mu zyskał tytuł magistra. 
4226, we Francji — 4224, we Włoszech | zaszedłby na tej drodze 
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gładka płyta. Zwierzę domowe widzi ną 
tomiast w pierwszym rzędzie cztery ko 
lumny, podpieraiące dach. 

Jeszczę dziwniejsze pojęcia ma, zda 
niem prof. Neila. kanarek. Jeśli wyobra- 
zimy sobie, że rozmawiamy z człowie- 
kiem, mającym 18 metrów wzrostu któ 
ry posiada oczy 0 przekroju 30 ctm. 
Gdy taki olbrzym zbliża ku nam swą 
twarz, zasłania nam całkowite pole wi- 
dzenia. To właśnie wrażenie odbiera 
wzrokowo kanarek, 

Gdy spoglądamy przez szkło powięk 
szające na jakikolwiek przedmiot, zdzi- 
wieni 
niektórych barw 


Oczywiście nie udało się jeszcze 
zbadać dokładnie czy reaguje na te Bar 
wy, aczkolwiek dotychczasowe do- 
świadczenia wykazały, że odczuwa je. 
Stwierdzono, iż pszczoła, motył, chęt- 
niej siadają na kwiat barwny, aniżeli 
skromny. Ponieważ zarazem zbadano. 
że przewaźnie kwiaty o barwach mniej 
skomplikowanych posiadają więcej po-, 
żywienia dla owadów, siłą rzeczy nale- 
ży sobie wysnuć „elo ga że owad re- 
aguje na piekna barwę i kolor. r 

W zakończeniu swej pracy prof. 
Neil stwierdza, że naozół zwierzęta wi- 


dzą daleko piękniejsze rzeczy na Świe | 
jesteśmy niezwykłem pięknem | cie, aniżeli ludzłe. Dla nich Świat nie razie stało z dochodowym zajęciem „bo- 
i kształtów, których jest tak szary i bezradny, jak dla nas. otleggera*? Trzeba byłoby sprzedać za 


Nr. I 


200 lal więzien: a 


reprezentowanych 
na kongresie 


I tem mają liczne grono sprzymierzeńców 
którym niezmiernie gorąco Zależy nie 
i tyle na tem, aby Stany Zjednoczone po- 
zostawić nadal suchemi, ile aby jẹ zra- 
szać w sposób sztuczny oparty na szmu 
glerstwie alkoholu. 

ŻW tym właśnie względzie odbył się 
ostatnio niezmiernie oryginalny zjazd w 
Chicago. Zebrali się tam wszyscy szmu- 
glerzy stanu Michigan, aby wynaleźć 
odpowiedni sposób walki i zastosować 
go w stosunku do do tych, którzy pra- 
gną znieść prohibicję. 

Postanowiono więc jednogłośnie roz 
winąć silną propagandę za pozostawie= 
niem nadal zakazu używania alkoholu. 

Cóżby się bowiem w przeciwnym 


golem okłem dojrzeć nie możemy. A ta-| A to piękno, które odbierają za pomocą psie pieniądze zgromadzone zapasy i 


kim szkłem powiększaąjacem są przede- 
wszystkiem oczy owadów. Owad widzi 
najmisterniejsze barwy. których my nie 
dostrzegamy. 

TERRES 


Zdemoralizo 


swego wzroku. wynagradza im ich n 
większy niedostatek: niemożność mó- 
wienia. Kr. 


A mało” 


na usługach chicagowskich bandytów 


Towarzystwo ludzkie  niezawsze 
wpływa dodatnio na zwierzęta, ponie- $ 
waż często te ostatnie przejmują ludz= 
kie wady i złe obyczaje. Tę skłonność 
zwierząt do „moralnego upadku* wyko 


rzystali ostatnio w praktyczny dla sie-jsię do mieszkania przez bardzo wąskie; - 
|okienko w spiżarni, poczem pootwiera-- 
„szkole*;ła w mieszkaniu drzwi wewnętrzne, a mogły w dalszym ciągu rozwijać się 


bie sposób — bandyci w Chicago. 
Mianowicie w specjalnej 


dyskrecji. Zapomocą właśnie takiej tre- 
sowatńej małpy okradziono niedawno 
mieszkanie niejakiego mr. Shorr w Chi- 
cago. 

„Zdemoralizowana* małpa zakradła 


wziąć się do innego fachu. 

A więc szanowni uczestnicy kongre- 
su, którzy, jak twierdzą sądownicy a- 
merykańscy, reprezentują w sumie 200 
lat więzienia, postanowili zająć się na- 
| mię: ną agitacją skierowaną przeciw al- 
koholowi, który tak szkodzi zdrowiu po- 
wszechqemu a tak zbawczo działa na 
ich własne kieszenie. 

Zawiązano więc na początek towa- 
rzystwo abstynentów, które za pienią- 
dze szmuglerów spirytualjj wystąpi do 
walki ze zwolennikami whisky, posługu 
jąc się anonsami, plakatami í t, p. rod- 
kami agitacyjnemi. - 

Prohibicja musi być utrzymana za 
wszelką cenę, aby interesy szmuglerów 


trenują małpy w zakradaniu się do mie-, następnie wchodowe. Wówczas oczeku! znakomicie! 
razie na bardzo małetn kole. Pole wi-| szkań, otwieraniu od wewnątrz zam- jący na ulicy „mistrz“ bez trudu wszedł | 


tów. Jak wiadomo, wykorzystywano. 
dawniej do podobnych celów małe dzie- 
la, że małpy. oprócz nadzwyczajnej. 
zręcztości, 


posiadają cenną zaletę —listotny stan 


skąd zabrał klejnoty il 
futra na sumę dziesięciu tysięcy dola- 
rów. Kradzież ta stanowiła przez jakiś 

deja dla policji i dopie- 
ro rn sę daktyloskopii odkryły 
rzeczy. 


Jalis možna stracić 
apetyt na drób ' 


W „menu* amerykańskiem kura od» 
grywa całkiem poważną rolę. 

To też prasa amerykańska z humo- 
rem opowiada o swego rodzaju unika” 
cie, który stanowi pewne małżeństwo 
w Kalifornii, które nietylko nie jada, ale. 
zina wzmiankę o jakiejkolwiek potrawie z 
kury wpada w wściekłość. 

Powody tego  osobliwego faktu 
tkwią w dość komicznem zdarzeniu. O- 
tóż małżeństwo owo posiada wcale nie 
brzydką farmę g dzie pani domu, słyną- 
ca w okolicy jako wzorowa gospodytli, 
miała zwyczaj własnoręcznie karmić 
dwie setki posiadanych kur. 

Pewnego razu po nakarmieniu dro- 
biu, zauważyła z przerażeniem — brak 


cennègo pierścionka z brylantem. Podej 
rzenie padło oczywiście odrazu na ku- 
ry, z któ jedna wraz z ziarnem 


| prawdopodobnie połknęła i pierścionek. 


, Rozpoczął się więc sądny dzień dla nie 
szczęśliwego ptactwa. Dopiero jednak 
po rozpłataniu żołądka 196-tej kury zna 
leziono poszukiwany klejnot. Cóż z ie- 
go — skoro jednocześnie powstało za- 
zadnienie: — co zrobić z taką masą po- 
mordowanego drobiu. Nie było rady: — 
trzeba go było zjeść. No i jedli... Zwol- 
na tracili apetyt na drób, potem apetyt 
ña wogóle wszystko w świecie, — aż 
wreszcie dziś na samą wzmiankę o dro 
biu dostają ataków... 


zdobył działke ziemi 


W Rosji. Sowieckiej co pięć lat odby. 
wa się po wsiach podział ziemi pomię- 
dzy chłopów w. ten sposób, że każdy 
członek rodzin otrzymuję jedną działkę. 
Właśnie zbliżał się termin nowego po- 
działu, Rodzina pewnego chłopa miała 
powiększyć się o jedną głowę, ale, na 
nieszczęście, dopiero, mniej więcej, w 
dwa tygodnie po owym terminie, 

Chłop, nieświadom rzeczy, nalegał na 
swą żonę, żeby przyśpieszyła w jakikol- 
wiek sposób poród, a gdy żona wyśmia- 
ła go, pobiegł do wiejskiego sowietu za- 
rejestrować nowonarodzone rzekomo 
dziecko, „Jak mu na imię?" — zapytał 
urzędnik, Chłop pomyślał chwilę i rzekł: 
„Mikołaj Pitrowicz”. Wkrótce potem dp- 
konano podziału ziemi, i chłop otrzymał 
działkę dla swego syna, który był jesz- 
cze w łonie matki. Los chciał, że w kilka 
dni potem przyszło na świat , dziecko, 
ale płci... żeńskiej 

Oczywiście, wielki skandal i chłop 
musiał zapłacić grzywnę — ale działkę 
ANEPNEJ zim ZAB KOC OE 


| 


Cudowne dzieci dawnych lat 
13-letni magister, 17-letnia prelegentka, 10-letni satyryk 


Od dawien dawna postacie rozmai.- | 
tych t. zw, cudownych dzieci otoczone 
są różnemi legendami, w których trudno 
nieraz odróżnić prawdę od łantastycz- 
nej przesady. 

Opowiadają naprz. o francuzie Fili- 
pie Baratier, że już jako 3.letnie dziecko 
nie tylko czytał i pisał płynnie w swym 
ojczystym języku, ale począł zaznaja- 
miąć się z łaciną. Mając lat 5 mówił 
mały Filipek zt ke bieśle po niemiec 
ku, angielsku i włosku. W wieku lat 9 
zabrał się do PR (nę >" i greckiego, a 
gdy skończył lat 11, był podziwiany 
przez uczonych, którzy zastanawiali się 
nad jego ko osalnemi zapasami wiedzy z 
rozmaitych jej dziedzin. 


Nie miał on jeszcze 13 lat skończo- |; 


napisał pierwsze dzieło nau- 
iš traktat teologiczny, * który 
Jak daleko 
ten niezwykły 


nych, gd 
kowe RA 


— 2800, w Polsce zaś tykgo 700 kinotcat dzieciak, pozostanie nazawsze nieroz- 
wiązanem zagadnieniem, gdyż zmarł on. 
ma rachitis, mając lat 16 


rów» 


Nie mniej niepospolite zdolności wy- 
ag mała Marja Tausch, córeczka le- 
karza, żyjąceś ego w pierwszej połowie 18- 
stulecia. jąc lat 9 znała ona dosko- 
nale język łaciński, a w 11 roku Jin 
ła studjować anatomię i wkrótce p 
żała w zachwyt lekarzy gołuych 5 odzie 
wu dla jej wiedzy. Jako 17.letnia slaw: 
czyna miewała ona prelekcje w gronie 
osób ak bye Niezadługo jednak 
śmierć przecięła pasmo jej życia. Zmar- 
ła ona na suchoty, nie ukończywszy lat 
osiemnastu. 


Słynny matematyk Gauss był rów- 
nież cydownym dzieckiem. Już jako 6. 
letni chłopiec zastanawiał on swych na- 
uczycieli, rozwiązując w 6 minut zawik- 
ane zadania, których rozwiązanie wy- 
magało conajmniej godziny czasu. 


Na tem tle omal, że nie powstało nie 
przyjemne  niepor zumienie 


nó nauczycielem, który nie znał 
p ego Gaussa, a jego genialnym ucz- 


Nauczyciel ten podyktował trudne 
zadanie swym uczniom, poczem zagłę- 
bił się w fotelu, oczekując na ręzulłaty, 
jakich przed upływem godziny nie moż- 
na było spodziewać się. 

Nie upłynęło jednak 5 minut, gdy do 
katedry doskakuje mały Gauss i kładąc 
zapisaną kartkę na katedrze oznajmia: 
„proszę, oto skończone zadanie”. 

Nauczyciel sądził, że mały smarkacz 
chciał zakpić z niego i już miał mu spuś- 
cić odpowiedni paternoster, ale rzuciw- 
szy od niechcenia wzrokiem na kariecz- 
kę, stwierdził ze zdumieniem właściwy 
rezultat podyktowanego zadania. 

Mając lat 13, Gauss z pro 
blematy matematyczne, których nie 
dorósł żaden ze współczesnych mu ma- 
wie! w: 

SR rodzaju cudownem dzieckiem 
by P anglik Chaterton, który mając lat 10 


pomiędzy | pisał świetnie ay i całe epope e. 


, późniejszym jedn ak czasie nie mógł so- 
' ie zdobyć uznania dla swego talentu 
czył on samobójstwem 


Kary za „nieprzepisowe chodzenie” 


Policja otrzymała nakaz częstrzego 


` stosowania mandatów 


Mają one zapobiec ciągłym wypadkom ulicznych. 


Badając przyczyny. wypadków tram ły się sprawą zapewnienia pomocy ofia | 


wajowych i samochodowych w więk- rom wypadkom samochodowych na na- 
szych miastach polskich, władze doszły szych drogach publicznych. 

do wniosku, iż często ponoszą za nie Zdarza się często, iż na.szosach bar- 
winę nie kierowcy, czy motorniczy, sto dziei odległych od ośrodków miejskich, 
sujący się ściśle do obowiązujących ich ofiary katastrof muszą być przez sze- 
przepisów, lecz sami przechodnie. | reg godzin, lub nawet przez cały dzień 

Mieszkańcy miast naszych mało; wyczekiwać na lekarza, czy też choć- 
zwracają uwagi na sygnały alarmowe by na przyzwoity opatrunek. 
pojazdów mechanicznych, czy na poli- W ubiegłym roku ministerstwo TO- 
ciantów, regułujących ruch uliczny.|bót publicznych zamierzało wydać za- 
Gdy się śpieszą, mkną przez jezdnię, rządzenie o zorganizowaniu na wszyst- 
nie licząc się zupełnie z zrożącem nie- kich drogach stałych posterunków ra- 
bezpieczeństwem. Szoferzy często nie towniczych, zaopatrzonych w aptecz- 
zdążą już: wstrzymać maszyny. Stąd po ki. Zarządzenie to nie zostało jednak 
wstają liczne katastrofy I nieszczęśliwe wydane, gdyż okazało się, iż dość zna- 
wypadki, pociągające za sobą oliary w 
(aziach. 

" Powyższe obserwacje skłoniły wła-| 
dze do wydania przypomnienia policii o 
uakładaniu mandatów doraźnych. 

W ostatnich czasach policjanci, ma- 
lący pieczę nad ruchem ulizcnym, Sto- 
sunkowo dość rzadko uciekali się do sy 
stemu kar doraźnych. O popularnym 
do niedawna zwrocie „pan płaci zło- 


tówkę”, powoli już zapomniano. Bronisławowi Fijałkowskiemu, ubo- 


Władze. chcąc znów przyz cząjć| ziemu robotnikowi rolnemu, zawsze im 
przechodniów da AWANA. się do ponowała jego małżonka. Była bowiem 
przepisów o ruchu ulicznym, wydały Znacznie przystojniejsza, niż wszystkie 
polecenie funkcjonariuszom policyjnym, |Ż9n% miejscowych gospodarzy, i poe: 
by bezwzględnie nakładali kary pienięż- rała się od nich o wiele gustowniej. choć 
ne, w następujących wypadkach: niay nie rozporządzała grubszą gotów 
4 ; 

NE, obi ARE boa na jerdaj,) Fijałkowska cieszyła się oczywiście 
2) Gdy przechodzą przez jezdnię na!” Wiktorowie (woj. łódzkie) wielkiem 
ukos; Iz Tie etu Bronisław wiedział, iż 


3) Gdy nie reagują na sygnały alar- 2 licznych adoratorów, lecz nigdy nie 


mowe  przeieżdżającycć 0 į podejrzewał jej o zdradę. 
raa s nosza r wci Przed sześciu miesiącami gospodarz, 
się w biegu. u którego dotychczas pracował, wymó- 


a RAEN 
Policja poczęła już, w myśl tej insty | W” Mu Nagle Zajęcie. o o oinin 
tieit, stosować kary zo” „mieprzensowe| ig o hu Pois] S ae E Berie © 
SEn E e na i! rzekł doń. — Twoja żona tyle otrzymu- 


Podobnie, jak ptzed paru laty; pa aili I 
cach wszystkich większych miast poł.| ee e wiedli ay jra raki 


skich krążą posterunki, zaopatrzone w sh ACC TNE 10 JK NOO RAD FE PE: 
małe błoczki i pilnie baczą HA przechod|__ Tilalłkowski rzucił się na gospoda- 
HOW: r - |rza, który Śmial go w ten sposób obra 

Władze przypuszczają, iż w ten spoj”! 
sób zmniejszą ilość nieszcześliwych wy 
padków ulicznych. Czy przypuszczenia 
te się sprawdzą, wykaże już najbliższa 
przyszłość. 

Walcząc z plagą katastrof autobuso- 
wych, póciągających za sobą stosunko- | r lent O W] 
wo. bardzo dużą liczbę ofiar, władze, Ki sposób jego Antosia zdobywa pienią- 
wydały swego czasu zarządzenie, byj dze. co zresztą dla nikogo w całym 
wszystkie przedsiębiorstwa komunika- | Wiktorowie nie było tajemnicą. 
cyjue zaopatrzyły swe samochody w Fiiałkowski przekonał się wkrótce, 
przyrządy kontrolne, notujące szybkość |iż plotki wiejskie istotnie miały pewne 
jazdy oraz wszelkie urządzenia zapobie | podstawy. 
zaljące wypadkom. Dopóki pracował pozą domem, nie 

Termin wprowadzenia tych inowa-| mógł Antosi kontrolować i mało wie- 
cyi upływa już w dniu I stycznia 1931. dział o jej trybie życia, gdy jednak stra 

Autobusy. które do tega dnia nie zo- cił pracę, dowiedziaż się o jej roman- 
staną zaopatrzone we wszystkie wyma, sach. 
gane przyrządy, zostaną bezapelacyjnie Pewnego wieczoru odbył z małżon- 
wycofane. ką decydującą rozmowę. Antosia zlek- 
Jednocześnie władze zainteresowa- ceważyła wszystkie zarzuty: 


G 
Obezwładnono go. . 
Gdy następnie żali? się przed przy- 
jaciółmi na swego dotychczasowego 
chlebodawcę, nie znalazł u nich żadne- 
go poparcia. Dali mu oni wszyscy do 


p x x 
% EEE E SE 


vi WY Mż = w x 2 1% ` 
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DTWARCE OÓKIĘKOWEGO KAOELTAD 
„ Film miljonów dla miljonów! 


Upojny dźwięk namiętnych melodyj! 


TUNO EZ  Wadprodram: 


Ceny miejsc normalne, na | seanse od !.= zł, w sob. i. 


ES a e TEN 
atie a m io wd A 


zrozumienia, iż doskonale wiedzą w ja-| ka 


Rozpoczynamy demonsiracie najpofeżniejszych przebojów dźwiękowych świata! 


SWIAT SZALEJE 


John BARRYMORE, Dolores COSTELLO, Betty COMPSON, Myrna LOY, 
Marion NIXON, Alice WHITE, Noah BEERY, Ryszard BARTHELMESS. 


Wspaniale dodatki dźwiękowe. 
Aparatura dźwiękowa: Klangfilm, model 1931 roku. 
Początek seansów o godz. 4-ej po poł, w sob, niedz. i Świeta o godz, 17-ej w południe 
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AE 


TEATR -EWII z 

„Dobry Wieczór“ 

Kopernika 16. telefon 184-66. 
Dziś i dni następnych 


MENOT 20001 


Doiazd tramwa ami 5. 6. 8. 9, 16 
Początek przedstawień 8 i 10 wiecz, 
MQ W soboty niedziee i święta 6,8, 10 


doraźnych 


czna liczba samorządów mieiskich nie 
posiada funduszów na kupno podobnych 
|apteczek. 

Obecnie sprawa 
aktualną. 

Władze wydały zarządzenie, aby w 
miejscowościach, nie posiadających po- 
'gotowia ratunkowego, 


Dziś premjera 
w „Dobrym Wieczorze! 
Teatr rewji „Dobry Wieczór“ występuje dziś 
zaopatrzono z premierą rewelacyjnej rewji karnawalowej p n. 


wszystkie urzędy i instytucje samorzą-! „Od A do Zet“, — Całą rewię napisał 1 wyreży« 
dowe, w miłarę posiadanych Środków, serował. kierownik artystyczny „Dobrego. Wie- 


ta znów stała się 


w majkonieczalejszy sprzet, ratowniczy, eo take mana: Śżnontcaięt "Mul 

w Eno RY Rani a je Wyntosz na gorąco't, „Dziewczynę z prowincji“ 
się odczuwać brak OSÓD, O zanych Z ; "Barszcz małorosyjski* — Premiera rewii w 
niesieniem pierwszej , pomocy rannym, „Dobrym Wieczorzę** „wzbudza zrozumiałe za- 
| Czerwony Krzvż wyszkoli. odpowiedni. intecesowanis, 


zastęp sanitariuszy. 
ESET CATIN IEE PRASE WADZE TT EE T E OPEC WE EED 


Chciał żywcem spalić żonę i jej kochanka 


Pożar domu stłumiono w zarodku, a podpalacza 
oddano w ręce policji 


| — Nie bądź śmiesznv — tłumaczyła szkód. Antosia szybko zorjentowała się 
mu. — Jesiem ci wierna, jak dawniej. w sytuacji i wraz ze swym kochankiem 
| Cóż ci może szkodzić, że wodzę za nos stłumiła ogień w zarodku. 
kiiku młokosów I wyciągam od nich pie Fiiałkowskiego aresztowano. 
|niądze. Nie masz przecież teraz zajęcia Przyznał się on do winy. 
i beze mnie nie dałbyś sobie rady. — Byłem pijany — mówił. — Chcia 

Fijałkowski pozwolił sobie wypers=, łem ich zresztą tylko przestraszyć. Gdy 
wadować, że wszystko jest w najlep- bym rzeczywiście miał zamiar ich spa- 
szym porządku. Antosia, zadowolona z, lić, tobym zupełnie inaczej zabrał sie 
taklego obrotu rzeczy, poczęła mu da-j do texo. 
wać pieniądze na utrzymanie. Na sprawie powtórzył to sama. 

Po upływie paru fygodni przestała] Sąd skaza! go na rok wiezienia. 
się już zupełnie liczy z małżonkiem i EPT TZ RETES W EDT EERS IR EEDENI TEVE 
nawet w jego obecności podejmowała ż 

Liferat 


swych adoratorów. 
Fijałkowski machnał 

„| zrobił skandal w katedrze 

nowojorskiej 


Zupełnie niezwykła scena rozegrała 

się ostatnio w ka'edrze nowoyorskiej. 

i Bohaterem jej był znany  powieściopi- 

Antosia spoczywała w objęciach la-| sarz B. Lindsey, aŭtor książki p. t. 
„Małżeństwo z Przyjaźni”. 

tal. Podczas jednego z niedzielnych nabo 

"— Wyrlioś się stąd. miedołęgo —'żeństw w protestanckiej katedrze w New 


mą wszystko! 
ręką. ONE 
Począł się włóczyć pó' karczmach, 
stając się w domu coraz rzadszym go- 
ściem. i 
Którejś nocy dowlókł się do zagrody 
mocno pijany; i E 
Otworzył drzwi i stanął, jak wryty. 


kiegoś mężczyzny. 
— Co to ma znaczyć? — wybelko- 


krzyknęła niewiasta. zrywając się z łóż | Yorku w obecności 4000 osób Lindsey. 
ek Mam już dość pań zbadwkę przerywając księdzu kazanie wyskoczył 
walca lale af tu przyjdziesz, to Cię | ną stół i zapowiedział, że jego kazanie 

Fijałkowski nie chciał wyjść z izby.| Pedzie ciekawsze, albowiem ma zamiar 

Młody mężczyzna, który dotychczas, WyPowiedzieć obronę swej książki, ostre 
był tylko niemym Świadkiem awantu- skrytykowanej przez biskupa Manning: 
ry, przemocą wyrzucił go za drzwi. sa, 

"Fijałkowski podniósł sie z ziemi. Pa- Publiczność jednak nie dała mu do- 
„tajac nienawiścią do małżonki, postano- kończyć przemowy i służba kościelna 
„wił ją żywcem spalić wraz ze swym ry j wyrzuciła literata poza obręb kościoła, 


walem. W tym celu przyniósł kilka wią przy akompaniamencie głośnych okrzy- 
Doszło nawet do małej báj- 
się 


zek słomy, podłożył je pod drzwi za- ków tłumu. 
grody I wzniecił ogień. Cly buchnęły ki tak. iż niefortunny autor musiał 
płomienie. skrył się w pobliskim lesie. |schronić pod opiekę policji. 


Pożar nie wvrządził roważniejszych 


z 


DIŚ OTWARCIE. DŹNIEKOEGO AMOTEATRU, 
Hymn ku czci piękna i milości! 


Bukiet najpiękniejszych kobiet! 


J, 
EG E 


nedz= od gotż l2-ej do 3-ej po poł. po i.— zł. i 1.50 
sz RZECZA E EET Ea FO. Pa S D UE 


u Exess Z 


1-szy Dźwiękowy Kino - Teatr w Łodzi (e: 


SPLENDID 


Dziś i dni nastepnych! ; hpi "R 46© Armietdt. 


naiwspanialsza premjera sezonu, tragi- 


czne dzieje roku 1905. Symfonia miłości = - - , 6 4 
i poświęcenia ' i ; 
j | , Ostatnie 2 dni! ; 
Pechowy Sylwester Bożyszcże ‘kobiet, niezwykły aktor » 
| » | Ramon Novarro w Seatrze Kameralnym 
z | śpiewa _ najnowsze przeboje: „Sere- F%ustęp ftefanii Jackow- 
— Nie — rzekł Kolasiński, gdy zapraszałem < nada Pasterska". Kto tak jak ty ca- skiej 


to do siebie na spędzenie wieczoru Sylwestro- tuje słodko*. Marsz starej gwardji i 4 ; Dk 
inne pieśni miłosne i rodzajowe w Każda nowa sztuka najpoularniejsze. 


wego. — Bardzo panu dziękuję, ale żadna siła niło 1 z a s SSR 
nie wyciągnie mnie z mieszkania. Zabawy sylwe Pierwszy 17 ptoć dźwiękowieć fol U NU p. R BND go dziś anie tia a > h sę 
la 

strowe kończyły się dła mnie zawsze pechowo. ski którego premierę w Warszawie Pan ? ,nara stanowi artystyczny ewenetient, 
` — Ależ, niech pan się da naznówić — zaopo= Prezydent Rzplitej zaszczycił swa obec POR G Ni ń A M 3 i skwapliwie notowany na giełdach teat- 
nowałem. — Będzie bardzo wesoło. Mamy cu- nością, co wyświetlamy w specialnym Romen IRT AC kr ralnych ao pierszeństwo wystawienia 
downe mieszkanie. U Kanarkiewiczów na czwar- zę Re Wg PERO E (EO GF tego znakomitego artysty. — Nad- jej kruszą kopje najgłośniejsze sceny 
tem pletrze. Nie zmęczy się pan bardzo, gdyż boty, niedziele i święta o godz. 4. 6. program: Murzyńskie tańce i śpiew. świata. : 4 

jest tam winda. 8 i 10 wiecz. — Passepartout prócz (Początek seansów o godz. 4 po poł. AN! Podobno między dyrektorem Szyfma 
| — Winda? — zaperzył się. — W takim ra- urzędowych nieważne. ea TY Tey Wys 5 PA > nem, a kierownictwem Teatru Kameral- 
zie napewno nie pójdę. Wykluczone, Niech pan OBSADA: — Jadwiga |. Smosarska, dni á statni o zódz. 10.15. — Ceny nego roześrała się walka o honor pierw- 
i Adam Brodzisz, Bogusław Samborski. ie, 0 godz. , = eż Brai óżki” 
tylko posłucha. Przed czterema laty zaprosił Mieczysław Frenklel, Mira. Zimińska. miejsc normalne na porankach zni- JAJ | szego wystawienia „Dobrej wróżki" w 
í ` żone. Polsce. Ostatecznie i nie bez trudności 


| mnie na Sylwestra do siebie ten zwariowany Kazimierz Justian, Eugeniusz Bodo i in. 
| malarz, Pejzażycki. Zaprosił mnie i jeszcze trzy e | 
| osoby. Zgodziłem się. Punktualnie o godzinie ; > | ` pa > 

owa staliśmy przed jego domem. Doktór| N era upewniła R że było rzeczywi- 
Bilski, dziennikarz Stachewski i panna  Mizia.| s ście kruszyć o co kopje. 

wie pan, ta artystka. Pejzażycki wprowadził i Sy | wester w Łod Zi Dawno już niewidzieliśmy tak dosko 
nas do sieni I otworzył windę. Nacisnął gużik i © = ) nalej pod każdym względem sztuki jak 
Jedziemy do góry. Już byliśmy ponad trzeciem Jak łodzianie żegnali rok 1930-ty 2 „Dobra wróżka", Molnara. £ 
piętrem, gdy nagle coś się popsuło I winda za- r 3 ż Autor dał komedji tej tytuł pachną. 
trzymała się. Między trzeciem. a czwartem pię- Dziennikarz w Noc Sylwestrową róż | pana stało zwykłe „Ostromecko* lub cy bajką: Grimmów, czy Andersena, za- 
trem. Pejzażycki walił w guzik, aż mu ręka ni się od innych gości w lokałach restau szklanka herbaty... z | znaczając tem samem baśniowy charak- 
spuchła, lecz winda ani drgnęła. Pan nie może raącyjnych przedewszystkiem „tem, że|  Naihuczniei bawiono się w „Malino- | ter „Dobrej wróżki”. 

sobie wyobrazić, jak człowiek się czuje w takiej nie wolno mu ani na chwilę zapominać wej”. Wprawdzie nie było tego „st'm- Bohaterką jej jest życiowy kopciu- 
sytiacii! Z początku oczywiście bawiło to nas i o swem stanowisku i zawodzie. Podczas mungu“, jaki panował w tym lokalu W|szeęk Lu, dzieweczka o złotem sercu, 
żartowaliśmy, ale potem, gdy światło na scho- więc gdy inni śmierteln'cy. starają się o dawnych czasach. lecz naogół goście| która jak dobra wróżka ze starej bajki 
dach zgasło | zimne ciarki zaczęły przebiegać po wszystkiem zapomnieć i szaleją w bez- ' byli bardzo zadowoleni. pragnie nieść radość i uazczęśliwiać $o- 
plecach, bumor znikł. Zapas papierosów wyczer troskim humorze — on musi mieć naj. W „Filharmonii“ organizatorzy mas pa świat, Na tem też tle snuje się peł. 
pał się w ciagu godziny. Wzywaliśmy pomocy, wszystko otwarte oczy i uszy. lkarady nie mogli narzekać na brak g0- na humoru, przezabawnych qui pro quo. 
ale napróżno. Wszyscy bawili się po za domem. musi wszędzie być, wszystko widzieć i ści. Początkowo było dość przestronnie, | sentymentu, liryzmu, a nawet drama. 
Nie chcę pana dłużej nużyć tem orowiaiastem | wszystko słyszeć... lecz stopniowo napływały coraz więkSZĆ | tycznych momentów akcja, 

ale czy wie pan, kiedy wypuszczono nas z tejl . Bo wszak wielu jest takich, którzy fale publiczności tak, iż wśród nocy sala La kreowała ulubienica Łodzi "St 
klatki? Po sześciu godzinach! Dopiero o trze- Ubiegłą noc spędzili ak zwykle w swych |była niema! przepełniona. Ń tania Jarko LETEA ge 
lej nad ranem, gdy wrócili pierwsi goście z łóżkach. nie wysuwając nosa poza próg | W innych lokalach jak np. w „Picca- Fi Ai o dół HESRET TE 
 maskarady, usłyszano nasze wołania!... domu i chcą wiedzieć jak się inn: bawili, | dilly“, noc Sylwestrowa minęła w bar- '006CROŚCI prZYpoMMUAł/.A SIĘ. ZNÓW. Mcz- 
= — Nō tak, — odparłem — przyznaję, że to gdzie było najweselej, kto gdzie z kim ! dzo miłym nastroju. Ya 

"nie jest zbyt przyjemna sytuacja, ale nie można i t. d. Przy okazji warto wspomnieć o Syl- 
tego nazwać pechem. A więc naogół — jak było do przewi | westrze w naszych teatrach. 


zwyciężyła Łódź. 
Ostatnia premejra w Teatrze Kame- 


| — Co? U pana to nie Jest jeszcze pech? Pan dzen'a — ~ „Wesołek Sylwestrowy“ w Teatrze pyaar z roli swojej pęłnię komizmu, 
<hyha nie wie o tem, że Mizia została później « hvymor niezupełnie dopisywał. _ [Miejskim i Popularnym udał SR ZRENI: Pała i EREDA TO liryzmu 
niola żoną... | = (Powiadają, że winne temu złe Czasy. | micie, za.co-w pierwszym rzędzie nale-| Rawia, nas. „rozśmieszała i rozczujała. 


| Może... Ale tak jakoś wygląda. jakgdyby |ży podziękować panu Tatarkiewiczowi. Dawno też Teatr . Kameralny nie. roz- 
| tradycja zabaw PEONES 'wógóľe WPSD ki 50 BANI Kodi w [> ł 
Karm 7 : zanikała. swych stalyc ywalców wyborńym ŚR DZY y 1 
K cci Te aka r, „Już w ubiegłym roku notówaliśmy na | programem, a Sylwester w sali Geyêra ność oklaskiwała hucznie swoią pupilkę 
w tem miejscu bardzo skromne plony ka- nosił piętno b*ztroskiego humoru. 
TEATR MIEJSKI isowe w łódzkich lokalach. W tym roku Słowem. oby można było bawić się Dobrym partnerem St. Jarkowskiej 
Dziś, w czwartek i w sobotę o godz. 4 po poł. bilans nie przedstawiał się 6 wiele le-itak przez cały rok 1931-szy, jak ubie- | był Kazimierz Szubert, jako adwokat 
ap cepa zniżonych „Konto X“ z K Brileto piej. Na niejednym stoliku zamiast szata |głej nocy !... - ab - | Sporum. Br, Bronowska, jako Karolina 
w roli pop sowej. j ś a nam A pe swego zrówno- 
| * Występy K. Junoszy-Stępowskiego | - T ważenia i talentu. W innych rolach wy- 
ONZ OEE MAENDA Ta i ? j | : F ? stąpili pp.Lenk, Winawer i Wasiel. 
przy stale zapełnionej wdówai Psa Pule ję. «nl Ep EE ræ LJ A Na szczególne uznaie zasługuję peł- 
wystawiony „Car Paweł c 


h ; ", który dziękt PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ „POLSKIE- | 1950—20: Płyty gramofonowe z Warszawy 20— na smaku inteligencji i kultury reyser- 
AS jesc K PORZE: tępowsk'ego ' stał GO RADJA”, 5 20,15: Pożadanka muzyczna z Warszawy 20.131 ja dyr. Bol. Gorczyńskiego, który też 
Eh Pane rewelacja artystyczną Łodzi, — | CZWARTEK, dnia I stycznia 1951 roku,  |Koncert symfoniczny z Fiihsrmoni Warszowośie|. sztukę tę po mistrzowsku przełożył na 

żone l nsns d , or ` ; i 
| 10.15 Nabożeństwo. 11.58—12.10 Sygnał cza- Poslcyłay, zardówo AE Skrżyską ay 4 jęzvk polski. ' i 


TEATR KAMERALNY. zyj aard AI 2 ZA pare aj Sr techniczna. która wygłosi kierownik propagandy W całości niebywały sukces tak ar- 
pó ia o godzinie 5-ej po poł. po raz ostatni pertuar eani kin. 12.10-14.00 Poraneń mu- PR. p ya PLD tystyczny i... kasowy, ; „Kos, 
„Lekkomyślna siostra", zyczny z Filharmonii Warszawskiej. Wykonaw- | <EETEWY 
cy: Ork. Filh. Warsz. pod dyr. J. Ozimińskiego 


À ! 
Występy Stełanji Jarkow skiej, i soliści. W programie utwory Jana Straussa RE : ań , 
Ulubienica publiczności łódzkiej — Stefania (syna). 14,.00—15.20 Przerwa. 15.20—15.40 Mu-' BSZ mup ||) CZYBŚCREREGE... 


Markowska: w dalz ciagu bawić będzie pu- Zyka z Warszawy. 15.40—16.10 Program dla | 
bliczność w kapiłelnej swej roli tytułowej w dzieci z Warszawy. 16.10—16.40 Płyty zramofo-| Nisiężarze GBEUKEWIPŃEGHASCY Wzorem 
szlagierowej komedji Molnara „Dobra wróżka”, owe z Warszawy. 16.40—1655 Pogadanka z aszczeędmości y 
która grana będzie dziś. jutro i pojutrze w'eczo. Warszawy. 16.55—17.25 Płyty gramof. z W-wy. » SR A 3 
rem, W: drugiej roli povisowej K Szubert Ma Ewo Sa p. t. „Pierwszy Sylwester| Pośród amerykańskich wydawców Pierwszy z nich to maszynką wagł 
W. sobotę o godzinie 5-ej po poł przypomni W Legionach — wyg} pulk. Wieniawa - Dłu- istnieje obecnie tenedencja druk: wanid|120 gramów, kształtu lornetki. połączo- 
ię Stelanja Jarkowska w wznowionej, rekordo- ZOSZOWski (tr. z W-wy). 17.40—19.00 Koncert po ksażek literami ikroskopijnej wielko- ł 

w komedii W Radka S rowioneh rekordo: południowy z Warszawy 19.00—19.25 Rozmai- ksażek litćrami mikroskopijiej wiel<o- na ze szkłem powiększającem. Żapomo- 
ne ; tości. 19.30—20.30 Audvcja. poświęcona twór- ści, wskutek .żego możnary ovJszerne |cą tej maszynki czytelnik może łatwo 
| TEATRUPOPULARNY czości J. Szaniawskiego. (z powodu odznaczenia ziiputammowe cz'eła wydawać w »jętos=i|czytać karte zawierającą 45 stron nor- 
|; ; państwowa nagrode 'iteracką) a) Przemówienie „va, rusznry 1 druk 

| Dziś o godz 4-ej po poł. „Proboszcz wśród Prezesa Zdzisława Debickiego. b) Słuchowisko | RY RE : PD CZ OTUR: 
bogaczy” z Jerzym Koskowskim w rol tytułowej. „Żezlarz* J Szaniawskiego. w radfofonizacji Sta „Dotyczyłoby to w pierwszym  rzę- Drugi wynalazek polega na fotogra- 
|| Dziś, jutro i pojutrze wieczorem senóacyjny nisława Karwickiego (tr. z W-wy). 20.30—22.00 dzie dzieł fachowych które rozchodzą |fowaniu stronic mikroskopijnej książki, 
ha piosjacy nerwy „Broadway“ z Z, Marcinowską Koncert muzyki lekkiei z Warszawy. W przer- sję z natury rzeczy w małej ilości egzem ļa następnie wyświetlaniu zapomocą apa- 


£ Z iw ie d li i 00—22. nag: 3 1 y 
i J, Woskówskim w rolach popisowych |Se kwadrans literacki. 220072215, Magdalena plarzy, W zwiazku z tem wynaleziono |ratu projekcyinego w dużem powiększe- 


| 
h 


Samozwaniec wyst: felieton p. t. .. owy. : E A ; 
Rok" (tr. z Warszawy). 22.15—22.35 Arje i pie- JUŻ w Ameryce przyrządy pow'ekszają- niu na ścianie. tak że na jednej drobnej 


KAZIMIERZ KRUKOWSKI w Teatrze Miejskim, śni i j 
| R ni w wykonaniu lenącezo Dygasa (tenor) (tr.| ce, za których | ś ) 4 i i 
mę medzielę o godz 12-ej w prludnie karna- z W-wy) 22.35—24.00 Komunikaty: PAT. meteor. | ny drak Czytać ODZNACZ góra ARES eEG: CAORA 2% 
Siis AT porne w Teatrze Miejskim „Złote sza- polic., sportowy. oraz muzyka taneczna z War- ý SOE x 
0-6 szawy. i + 


` Z zupełnie nowymi przebojami. wystąpi nie- TE z | 
 trównany, najpopularniejszy dziś my ekiti PIĄTEK, dnia 2 stycznia 1931 r, 
dowy Lorek — Kazimierz Krukowski oraz Eu-|, , Godz. 1158—1205: Sygnał czasu z Warszawy ezwyiciw esy 
denjusz Bodo — świetnv imitator Chevaliera 1 i heinał z Wieży Mariackiej w Krakowie. 1205— z 


Vera Bobrowska — główne filary „Morskiego 13.15; Muzyka z pyt gramotonowych z Eriny A éredmiowieczmego dorobhkiewicza 


Dka'. 
tuar teatrów i kin 1325-1550; Przerwa 1550 Rzymski bankier Fabius Chigi, któ-| Ta bezgraniczna rozrzutność wywo 
— TEATR POFULARNY: PAZ GEYERA |--16.10: Tskcja ięzyka francuskiego z Warszawy. TY żył w XVI wieku, lubił urządzać bo- łała pośród gości najwvższy podziw, 
; a SEA 1615—1625: Komun'kat Po'sk Zw'-zku K-ó'ko- gate uczty. o których przepychu cały nikt się bowiem nie domyślał. że chy- 
Dziś o godz, 12-ei w południe po cenach falowców (tr. z Warsz) 1625—1715: Mazvyka R dł t iadał. Gd d b y s 0 ck 
7 s $ i Aż . —17 15: Móazy zym długo póte wi a i: 
eo Do BAR aret PR yt my: er Z Płyt BE LEJ z ven I aa pi; żę jednej z takich Ta Hinala i cięż H ate: A asa "miec a JĄ tł 
AT) z 1 z czyt z Wilna „Wilm w ram» ańst olskie- goys > 1. A S 
8 m, I5wiecz. prześliczny wodewl w 4-ch akt go" — wyśłos prof US B. Mieczysław Limanow. Kich srebrnych naczyń. pan domu zabrojjedno z rzuconvch do rzeki naczyń nie 
aria opi i tańcami p, t. „Królowa Przed- = ARCE K: Muzyka letta w wykogoniu ka RÓ, czynić dochodzenia. na do- zostało stracone. 
mieścia* i y ( orkiestry mod dyr A. Furma*skieio tr, z War- W zaś. że i dość sreb - i i iwi 
> W. sobotę, dnia 3-go styc.nia 1 w niedzielę, szawy) 1845—1910: Rozma'tości 1910—1930: cit. ab E b a ej ba ppi i de Ema ża GM) nowązech 
dnia 4-$o stycznia powtórzenie pięknego w'dowi- Odczyt zórdzwzow=ny porzez komet Dni Prze- : pea ać cz PA aj a EE owód iego niezmiernego bo- 
ska sylwestrowego p. t „Sylwestez na Górniaku, c'wśrnf'czych w łodzi 1930—1935: Krmurrkał zbierane ze stołów Do każdem daniu gactwa. prawda wyszła zaś dopiero pc 
w Popularniaku'”, „zby P-zemysłowo - Handlowej w Łodzi. 19,35— Srebrne talerze i półmiski wrzucać do j jego śmierci na jaw 
Ceny biletów normaln» r23 Prasowy dziennik radjowy z Warszawy. Dłvnącego tuż pod pałacem Tybru. i 


= num ły 


13,25: Odczyten'e prośramu dziennego i rener- 


Nr. ) 


„PŁÓM 


42% 
Streszczenie początku powieści. 


Do komisariatu polisii zgłosi ste O g3-, 


dzinie 2-61 w nosy dr Manowsk, który 
zanieldował dyżuruemu przodowmkowi, ŻE 
wracając z Radzynnna własnem autem, na- 
tknał sie przed rogatkaimi na trupa jakiez)Ś 
meż-zyzny o zweglonei głowie, Z zezniń 
doktora Mianowskiezo wynikało. że zamor- 
dvwanv został nielaki Wiktor Sagański. mąż 
mezwtkie pieknej tancerki z „Czarnego Mty 
na”. Dyżurny przodownik wvdelegował na 
miejsce przestępstwa posternnkowego Mar- 
ciszawa. który odjechał wraz z doktorem 
Mianowskim A 

Na mieisce zbrodni przybyła komisia 
śledcza w osobach naczelnika urzędu śled- 
czego czerniaka. komisarza Skurskiego i le- 
karza sadowego Rohra. lecz trupa inż nie 
było. a wraz z nim znikł w tajemniczy Spo 
sób Marurszak i dr Mianowski. 

Czerniak wrzadził obławę. podczas któ- 
rej znaieziono na szosie pustą flaszke od 
benzyny W rowie przydrożnym znaleziono 
jakiegoś nawpół obłakanezo starca. a w le- 
sie wykryto zwłoki doktora Mianowskiezo. 

Wkońcu znaleziono również nieprzytoni- 
nezo Marciszaka z przestrzelona reba. Po- 
sterunkowv zeznał, że napadli. nań jacyś 
nieznam „osobnicy, którzy zaciązneli go do 
lasu wraz z doktorem Mianowskim i tam 
zo zastrzelili, Co się stało z trupem — nie 
wiedział. + ; 

Sawańska stwierdziła, że dr. Mianowski 
byl ch domowym lekarzem i znał dobrze 
jej meża Z innvch źródeł Czerniak dowie- 
dział sie. że dr. Mianowski kochał się skry- 
cie w pieknej- tanceręe. _ v 
(W tvm czasie opinie publiczna poruszył 

-fakt nazlego zmknięcia syna znanego DrZE- 

mysłowca. przystoinezóo miłódzieńca — Ka- 

-a tola Zielińsktegó. - Konieransier * „Czarnego 

Mivna*. Drweski, widział .q0o pó raz ostat'i 

o.godzinie Il-ej krytycznego wieczoru w je- 

dnei z knaip przy ulicy Radzymińskiei w to- 
warzystwie Sazanskiezo j 

Pewnego dnia Sazńska znalazła w. ta- 

* zience, przyległej do ies pokoju w hotelu. 

list. podpisany przez „pazia* 

Kim był ów .paź* — nie wiedziała. Ta- 
jemniczy osobnik wyznał jei w 'iście gorącą 
miłość i zaprosi sie do niej na dziewiatą 
wieczór. zaznaczając, że w pokoju musi być 
ciemno i nie wolno im zamienić ze soba ani 
słowa. ; 

t) oznaczonej porze odwiedza ją taiemni- 
czy „paź” w masce i liełmie na growie Por- 
wani szałem zmysłów. spedzaja kilka gə- 
dzin w ciemnym pokoju, nie mówiąc do sie- 
bie ani słowa. 

W międzyczasie dr Rohr 
piękną tancerką. proponuje iei. by została 
jezo kochonka Sazgańs * oburza sie w pierw 
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Powieść erotyczne -kryminalma. 


Napisał dla „Expressu” Jerzy Bak. 


| zwracając się do doktora Rohra — że 


pani Lena wraz z panią Zielińską zo- 
stały porwane przez tegó łotra Piż- 
mowskiego, który znalazł dla nich od- 
dzielną kryjówkę w mieszkaniu jedne- 
go ze swych przyjaciół. Co zamierza- 
no z niemi uczynić, nie wiem, narazie 


lecz prawdopodobnie dowiemy się pod- cy, gdy fa sali zgasną Światła. Byliśmy , 


czas przesłuchania tych młodzieńców, 
których przed chwilą aresztowaliśmy. 
W każdym razie zarówno pani Lena. 
iak i pani Zielińska nie liczyły już na 
to, że wydostaną się kiedyś na wolność. 
W mieszkaniu tem zbierały się jakies 
podejrzane indywidua. Istnieje przypu- 
szczenie. że przychodził tam również 
poszukiwany przez nas „paź“. 

Napewno, panie komisarzu — 
'przerwała Lena, która w międzyczasie 
dowiedziała się o szczegółach morder- 
stwa na szosie radzymińskiej. Jestem 
przekonana, że to bvł on. Dawniej nie 
wiedziałam kim on jest. lecz przycho- 
dził on często do „Akwarium“. 

— Nie jestem tak bardzo pewien te- 
go — odparł Skurski. — W każdym rá- 
zie pani, Lena podsłuchała rozmowę, 
jaką prowadzili między sobą ci ..niebez 
pieczni dżentelmeni*. | czy wie pan, 
panie doktorze, o kim rozmawiali? 
O panit... SATA S PLA 

— O mnie?! — zdziwił się Rohr. 
_ —, Tak jest. Dziś o godzinie dwuna- 
stej w „Czarnym Młynie* miał być do- 
konanv na pana zamach. l 

Rohr spojrzał ze zdumieniem na ko- 
misarza. ; 

— Wiedziałem o tem. idąc z panem 
do „Czarnego Młyna“. Miałem całko- 
witą pewność, że nie stanie się panu nić 
złego. Nie uprzedzałem pana o tem. 
gdyż nie poszedłby pan prawdopodob- 
nie ze mną, a wtedy z naszych planów 
wyszłyby nici. 

— Oczywiście, że nie poszedłbym 
— zawołał doktór Rohr. — Więc to do 
mnie strzelano?! 

— Tak. Lecz wróćmy do wypad- 
ków wcześniejszych. Gdy pani Lena do 
wiedziała się o przygotowanym na pa- 


"stoliki. Jeden stolik myśmy zajęli, dru- 
gi — pani Lena z dwoma wywiadowca- 
mi. W przebraniu i w masce nikt jej nie 
i poznał. Zresztą nikomu nie mogło wpaść 
ną myśl. że pani Lena przebywa już na 
„wolnej stopie. Wiedzieliśmy tylko tyle, 
że zamach miał być wykonany o półno- 
' odpowiednio przygotowani. Na ulicy i 
(W lokalu kręciło się kilkunastu wywia- 
dowców. Pani Lena odrazu 
swych dręczycieli, siedzących w kącie. 
(Czy zauważył pan, że zbliżyła się do 
„mnie przed dwumastą i zaprosiła "do bu- 
fetu? i 

— A, tak, pamiętam. pamiętam... 

— Wtedy właśnie opracowaliśmy 
ostateczny plan działania. Pokazała mi 
„tych „bubków*. Postanowiliśmy działać 
w spósób następuijacy: gdy światło zga- 
Śnie na sali, pani Lena wraz z obydwo- 
ma wywiądowcami rzuci się odrazu na 
zamachowca i prezszkodzi mu w wyko- 
hañi zbrodniczego zamiaru... 

l. — A gdyby nie zdążyła? — zapytał 
Rohr. — Padłbym znowu ofiarą tajem- 
niczego strzału... Lecz tym razem, sądzę, 
nie wylizałbym się tak szybko z ran... 

|. —Widzi pan jednak, że stało się, jak 
przewidywaliśmy... Zanim zegar wybił 


dwunastą, wywiadowcy. podnieśli się z 


ł 


„ rmiejsc i gdy tylko nrzekręcono kontakt, 


vstali -juź' -przy- stoliku- zbrodniarzy. Co 
dalej było, wie pan z własnej obser- 
wacji... Zbro”niarz chybił... Kula utwiła 
w ścianie... Wszyscy trzej zostali are- 
sztowani. 

— Dziwna. narrawdę, dziwna histor- 
ia... — odparł Rohr- 
| Auto zatrzymało się przed gmachem 
urzędu śledczego Po chwili nadjechało 
drugie auto. z którego policjanci wypro- 
wadzili trzech, zakutych w kajdany mło- 
dzieńców. 

Wszyscy trzej byli stałymi bywalca- 
ini salonu piękności pani Kwejtysowei. 

Dostarczali gościom kokainy i grali 
rolę bogatych cudzoziemców wobec naiw 
„nych kliientek. Jednym z głównych pro- 


szej chwili, lecz gdv lekarz oświadcza. że ną zamachu. postanowiła za wszelką ce wodyrów tei bardy kokainistów był Sta- 


krytycznego wieczoru widział ją. gdv kit- 
powala benzyne w aptece. a następnie uda- 
ła sie do mieszkania doktora Mianowskiego, 
tancerka uległa iege prośbom. zmuszając gò 
do milczenia. 

Po kilku dniach znaleziono zwłoki Sa- 
zańskiego. Twarz kyła ogromnie zmieniona, 
lecz tancerka poznała meża po ubiorze 

Podczas rozmowy prokuratora z Rohrem 
w gmachu: urzędu śledczego padł 
strzał i Rohr został ranny 
_ Ktoś zwraca sie anonimowo do naczei- 

nika urzedu śłedczego. abv szukał spraw 

cy morderstwa w podejrzanym  zalu 

„Akwarium“. i 

í -Gzerniāk udaje sam do „Akwaria i 
"tam zostaje postrzelony przez jednego z 
gości. legitymującego się dwoma  nazwi- 
skami: Karola Piżmowskiego i Roberta tia- 
«ińskiego. Co się potem stało z naczelni- 
kiem urzędu śledczego niewiadomo. 

Właścicielka „Akwarium“, pani Kwejty- 
sowa. została aresztowana, Lena, jedna z 
ici. współpracownię, zaofiarowała policii 
swe usługi i podięta się odnaleźć Częrnia- 
ka. lecz Haciński przy pomocy swych to- 
warzyszy porwał ją również wraz z Iloną 
Zielińską, siostrą zaginionego Karola Zie- 
lińskiego. 


śdparł: 

Zanim pan dowie się wszystkie- 
40, proszę się przedstawić naszej nowej 
współpracowniczcę. 

Doktór Roħr wyciągnął rękę i u- 
gis} się lekko. Lena. jak zwykle wy- 
mieniła tylko swe imię. 

— Domyślam się — rzekł doktór 
Rohr — że całą tę dzisiejszą aferę za- 
wdzięczamy pani. 

— No. nie zupełnie — odparła skrom 
nie Lena. 

— Niech się pani nie wyrzeka tero 
zaszczytu — wtrącił Skurski. — Nie 
wiem, czv panu wiadomo — rzekł, 


nagle . 


Komisarz Skurski uśmiechnął się 4 


ine nie dopuścić do tei "owej zbrodni. 
'Przynadek pomógł jej w wykonaniu 
szlachetnego zamiaru. . Dżentelmeni“ ob 


chodzili sie z damami bardzo taktownie.. 


y nie mogły 
zostawili im 


Zawiazali im tylko usta. 
krzyczeć. lęcz -nozatem 
wzgledwa swobnde. > 

— No. niezunełnie... — wtrąciła Le- 
na, — Niech nanu komisarzowi nie zdaje, 
że bvło nam zbyt dobrze w tej „nie- 
woli“... Tylko dzieki przytomności umv- 
st pani Zielińskiej odzyskaliśmy wol- 
ność... 

— Pani znowu chce się wvrzec swej 
bohaterskiei roli... — odrzek! Skurski I 
zwracając sie do doktora Rohra. ciąsnał 
dalei. — Otóż... Oneodaj udało się pani 
Lenie skreślić ołówkiem na kartce kilka 
słów nod moim adresem. Kartkę tę wy- 
rzuciła przez okienko w łazience pani 
Zielińska. Cały dzień kartka leżała na 
podwórzu rrzez rikogo niezauważoną. 
Doriero dziś zwrócił na nia uwacę nra- 
cownik elektrowni. którv zakładał w tym 
dami nowy pion Oddał kartke w maj- 
hliższym knmieariacie. no a stamtąd liś- 
cik nowedrował do mnie. 
| Przed wieczorem udałem się z ọdd7ia- 
łem pn'siantów np! wskazany w liście 
adres. Ryt to zwykły dom mieszkalny. 
Na dreva mnietrze. w mieszkaniu nje- 
iakieoo Flata, nkrvte hyły nosze nania... 
Drzwrj mieszania hvłw zamieniate Mnri- 
sialićmy io wywsžvé Ohvdwię niewią= 
sty zostały zwolnione około godziny 
ńsmej Trzeba. bvła sia sniesreć. hy zdą- 
ŻYĆ mn crag dn (Czorrerą Mivną*, 

Pari Tana btnnierznia rhriałą póńłść 
z nami... Zeodziłem sie 7amówiłam dwa 


nistaw Flat. właścicie | mieszkania, w 
którem przebywały obydwie uwięzione 
niewiasty. Dwai pozostali jego pomocni- 
„cy odgrywali mniejsza rolę i korzvstano 
z ich vsłue tylko w wviatkowych wy- 
padkach. Flat miał właśnie dokonać za- 
machi na doktora Rohrą. 

— 7 czyieso nolecenia działał pan?— 
zwrócił się doń Skurski, zdv rozpoczeło 
się rrzesłuchanie w obecności przvbvłe- 


vo specjalnie w tym celu prokuratora s 


Malczęwskieco 

Twarz rrzesłuchiwanego młodzieńca 
była blada jak płótno. Zwisaiace końce 
rozluźnionej. czarnej muszki. spadałv na 
śnieżno-biały gors. Spuścił wzrok i za- 
cisnał "sta. 


| — Czy wie pan o kim on mówi? — 


zapytał szeptem. 

Skurski zmarszczył czoło. 
Nie... 

— Klimek... Nie przypomina- pan S0- 
ibie?... Jest to morderca Sagariskiego... 
„Paź“... Pod tym nazwiskiem zameldo- 
wał się w hotelu i zamieszkał w pokoju 
obok łazienki Sagańskiej... 

Twarz komisarza rozjaśniła się. Wró- 


poznała | cił do swego biurka wraz z prokuratorem 


i zapytał żywiej: 

— Gdzie wydał panu to polecenie?... 
— Nie było to polecenie, lecz wnio- 
sek... 

— | pan odrazu zgodził się dokonać 
zamachu? 

— Na mnie padł los... 

— Nie rozumiem... Cóż to znaczy?ą, 

— Klimek wystąpił z wnioskiem w 
sprawie zamordowania doktora Rohra: 
„Wyłoniła się kwestia, kto podejmie się 
i dokonania zbrodni... Zazwyczaj tego ro- 
| dzaju sprawy załatwiamy przez losowa- 
nie. Tym razem los padł na mnie... 

— Więc widzę. że panowie posiadall 
własną. doskonałą organizację... Czy tyl- 
iko’ zajmowaliście się sprzedażą kokai- 
ny? 

— Co. robili pozatem moi wspólnicy, 
nie wiem... Ja byłem tylko pośrednikiem. 
— Gdzie kupował pan kokainę? ... 

Flat milczał. 

— Nie chce pan odpowiedzieć ra mo- 
je pytanie, znajdziemy na to sposób,.. 
Może mi pan powie wobec tego. gdzie 
odbywały się wasze zebrania?... 

— Dawniej u Kweitysowej... Ostatnie 
w mojem mieszkaniu... 

— A czy nie wie pan dlaczego Kli- 
mek wystąpił z owym wnioskietn?.,, 

Nie wiem... Chodziło zdaje się © 
zemstę osobistą... 

— A teraz ostatnie pytanie... — rzekł 
Skurski, — Gdzieście ukryli naczelnika 
Czerniaka?... 

— Tego nie wiem... — odparł mto- 
dzieniec. 

— Ta odpowiedź jest dla nas niewy- 
starczającą.... Jeśli pan nie powie dobro- 
jwolnie, wydobędziemy od pana zeznanła 
iw inny sposób... 

Flat zagryzł wargi, 

— Czękamy na odpowiedź.., 

Młodzieniec milczał, i 

— Jeżeli w ciągu trzech minut nłe 
udzieli pan odpowiedzi na moje pytanie, 
będę zmuszony skorzystać z ostatecz- 
inych środków.. Proszę się zastanowić... 
Flat w dalzym ciągu nie otwierał ust. 
— Ma pan jeszcze dwie minuty cza- 


Skurski 
dzwonka. 

+ =— Ostatnia minuta... j 

| Rozległ się dzwonek, Na.progu stanął 
policjant. 

— Zabrać go do pokoju Nr. 3... Wpro- 


sięgnął ręką w kirunku 


— 7 czviema nolecenia zamierzał pan wądzić tamtych... 


‘zabić doktora Rohra? — powtórzył sta- 
nowczvm głosem komisarz. 
— Nie wiem... Nie znam tego nana... 
— Jak wyglądał?.. Gdzie go pan 
spotkał?... 
.— Spotykałem ro jeszcze u Kwejty- 
sowei... Nazvwał się... zapomniałem... 
— Klimek... 
— Tak... Stanisław Klimek... 
Protkrrator zerwał się z krzesła. 
— Tak? Klimek? 
Flat nie mógł zrozumieć zdziwienia 
prokvrotora. > 


Policjant ujął go silnie za ramię. Po 
chwili do gabinetu wprowadzono pomoc 
ników Flata. 

— Gdzie jest naczelnik Czerniak? — 
zwrócił się do nich odrazu Skurski. 

— My nie wiemy... — bąknął jeden 
z mich. blednąc ze strachu. 

— Nie wiecie?! — wrzasnął kómt- 


- Zadzwonił po raz drugi. Do gabinetu 
i wszedł ten sam policjant. 
— Zabrać do pokoju Nr. 3! — brzmiał 


+ Tak.. — powtórzył, — Nazywano rozkaz. 


igo „snem Klimiiam...* 


— Panie komisarzu... — zameldował 


| — Jak wyglądał?,.. badał dalej pro- |policjant. — Tamten przyznał się już.. 


kurator. 
— ivv, Z Froda... 


— Powiedział?.... 
— Tak.. w piwnicy domu przy ulłcy 


Prokurator odciągnął komisarza na, Sierakowskiego 36.. 
stronę. 


à (d. c. nì. 
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polakównaOlimpiadę 


Zarząd Pol. Zw. Narciarskiego zwró 
cił się do wszystkich klubów z apelem 
o zarezerwowanie pewnych procentów 
z dochodów z zawodów na rzecz fun- 
duszu olimpiiskiego. 

Związek Polskich Związków Sporto 
wych przypomina klubom, że mają oba 
wiazek organizowania imprez na rzecz 
funduszu olimpijskiego. 


Udział Polski w tegorocznym turnie- 
ju piłkarskim o puhar środkowo-europei 
ski dla amatorów mie jest jeszcze jak 


strzygniewalne zgromadzenie PZPN-u. 
Gdyby Polska nie wzięła udziału w 
powyższym turnieju, projektuje PZPN 
TETESI 


PEDA 
UG „A 


wiadomo zdecydowany. Sprawę tę roz-| 


> zr, 
mw dh, z 


i << 
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=" © 
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Jeszcze o planach P.Z.P.N-uj 


Dalsze pertraktacie naszych władz piłkiarskiefi 


rozegranie całego szeregu spotkań mię- 


dzypaństwowych z reprezentacjami 
państw, które dotąd nie bawiły jeszcze 
w Polsce. - 


Jednocześnie zamierza PZPN wszcząć 
pertraktacje z państwami bałkańskiemi 
celem rozegrania turnieju piłkarskiego. 


Dempsey, exmistrz bokserski świata 


Wyraża swgje niezadowolenie z powodu bezczynności 


Schmellinga 


Jack Dempsey, by łymistrz bokser- 'dzianką. Byłem przekonany, że olbrzym | 
Ski świata zamieścił ostatnio interesują- włoski bez trudu zwycięży. Doszedłem 
cy artykuł w fachowem amerykańskiem jednak do wniosku, że Carnera musię się 
piśmie bokserskiem „The Ring“ na te- jeszcze dużo uczyć. by być godnym nai 
mat stosunków panujących w zawodo- lepszego boksera Świata. 
wym sporcie bokserskim. W każdym razie należy podkreślić 

Jack zaznacza na wstępie, że wszel- | zeuszemw. 
kie zarzuty stawiane bokserom zawodo- 
wym szczególnie amerykanom, jakoby 


dużą przedsiębiorczość jego menagera, 
który nie omija okazji. by dać swemu 
pupilowi dobrych przeciwników. Schme 
ling, kończy Dempsey, powinien cory- 


jchłej ukazać się znów na ringu, jeśli nie 


chce utracić swej sławy, którą zdobył. 


—-——— 


ich walki były z góry umówione są v kósief, DBCZACA BH śeieśrań 


podstawne. 

Sprawą tą winy się corychlej,. zda- 
man Demper mik kiai boksers- 
ie, gdyż zawodowemu boksowi grozi oKmisja komunikacyjna Hokejowych 
ruina. Nłenormalne stosunki, jakie pa- Mistezostii Świata w Krmicy Soara 
nują obecnie w boksie, datują się zda-| daleko idące przygotowania celem 
niem Jacka od chwili, kiedy mistrzostwo. usprwanienia przewozu publiczności do | 
świata zdobył Schmelling. i z Krynicy w czasie tego turnieju (1—8 

W dalszym ciągu: swego artykułu | lutego 1921 roku). 
Dempsey pisze: ) W okresie od 20 stycznia do 15 lute- 

„Dziwić się należy, że Schmelling | go kursować będzie na szlaku Warsza- 
po zdobyciu tytułu mistrza świata opu-| wa — Krynica dodatkowy bezpośredni | 
ścił Amerykę, udając się do Niemiec, — pociąg pośpieszny, pozatem zaś specjal- | 
Przypuszczałem, że Schmelling po, zdo- |ne pociąśi Kraków (lub Tarnów) — Kry] 
byciu zaszczytnego tytułu -zostanie W |nica zostaną przystosowane do miedzy- 
Ameryce i prowadzić będzie walki, któ- narodowego połączenia Berlin — Kato- 
re miały potwierdzić jego wysoką kla- | wice — Kraków — Lwów. Sp 


rawne ob- 
służenie tej linii jest dla mistrzostw kwe- 
stą niesłychanie doniosłą, ponieważ tę- | 
dy właśnie przybędą prawie wszystkie 
drużyny zagraniczne oraz większość pu- 
bliczności cudzcziemskiej. 

Poczta ze swej strony czyni wysiłki, 
by dostosować się do wzmożonego ru | 
chu. Urząd pocztowa ~ telegraficzńy u- 
zyska na czas mistrzostw obsługę, wła- 
dającą językiem fra im i niemięc- 
kim przyczem urzędowanie trwać będzie 
całą dobę bez przerwy. Z pośród trzech 


SĘ. i 

Sposób w jaki tytuł mistrza świata 
dostał się do rak Schmellinga jest dosta- 
teczńiie znany. W chwili gdy znajdował 
się on bliski porażki przeciwnik jego zo- 
stał zdyskwalifikowany za nieprawidło- 
we uderzenie. 

To nie jest przekonywujące zdoby- 
cie najzaszczyiniejszeego tytułu w spoT- 
cie bokserskim. 

A jeżeli już tak się stało, Schmelling 
powinien w dalszych walkach wykazać 
swą klasę. Schmelling widocznie nie czu 
je się na siłach i dlatego jestem przeko- 
nany, że tytuł mistrza Świata powróci 
do Ameryki. i 

Przed walką Schmelling — Scharkey 
przypuszczałem, że w wypadku jeśli 
Schmelling zwycięży zawodowy boks 
w Europie a szczególnie w Niemczech 
wkroczy w nową erę rozwoju, niestety 

jednak nadzieje moje zostały zawie- 
dzione. 


Z Z 


Pierwsze dwa tygodnie Nowego Ro- 
ku przyniosą cały szereg ciekawych im- 
prez sportowych, które ożywią znacz- 
wę dość ubogi w grudniu sezon spor- 
tów. 

Bokserzy europeiscy trzymają się w W hokeju odbędzie się w dniach od 
rezerwie, walcząc iaknajmniej. Chciał. 2 — 6 turniej międzynarodowy w Kry- 
bym zobaczyć takie spotkania jak Schar nicy z udziałem 5 zespołów, w tym 3-ch 
key — Campolo Scharkey — Stribling, zagranicznych. W Zakopanem od 1 — 3 
Stribling — Carnera i t. d. turniej z udziałem zespołów krajo- 

Porażka Carnery w spotkaniu z Ma- wych. — 
loncyem była dla mnie wielką niespo- W narciarstwie: 4. I. w Zakopanem 
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drużynowy konkurs skoków, bieg 18 kl. l 
Austin misfrzem 


„tenisowym Kalkuty 


Znany tennisista Austin zdobył przed 
paru dniami mistrzostwo Kalkuty w grze 
pojedyńczej panów bijąc Andrewsa 6:2, 
7:5, 6:1. W grze mieszanej dotychczaso- 
wa para mistrzowska Sandison i Brooke 
Edwards pokonała parę Stork — Hod- 
gers 6:1, 6:3, zatrzymując tytuł mistrzo- 


wski. 
Gry puharowe 


będą w Austrii kontynuowane 


Na ostatniem, posiedzeniu zawodo- 
wych klubów I ligi wiedeńskiej postano- 


dvdatem na posła 


W Anslji spotykamy cały szereg oso 
bistości sportowych, które w życiu pań- 
stwowem odgrywają często doniosłą ro- 
lę, Znany płotkarz, zwycięzca olimpij- 
ski lord Burghley został wysunięty 
przez konserwatystów jako kandydat na 
posła, 


Najbliższe starty 
Bocheńskiego 


Najlepszy pływak Polski, Bocheński, 
j s ano- startować będzie w Polsce trzy razy 
wiono kontynuować w dalszym ciągu a mianowicie weźmie on udział w za- 
spotkania piłkarskie o puhar, które wodach w Warszawie dnia 4 stycznią, 
przerwane zostały przed dwoma tygod- w Siemianowicach 6 stycznia i w Kra- 
kowie 11 stycznia. i 


mna usiusgach hocejo 


28: amou 


Lord Burghley kan- |Popisowa walka Car- 


smiońszapstwy gvvienían | 


linji telefonicznych, łączących  Krynicę 
ze światem, jedna — najlepsza — zosta- 
nie przeznaczona do długodystansowych 
rozmów dziennikarzy  zagraniczhych, 
przyczem pozakrajewe połączenia otrzy 
mywać będzie można albo z urzędu, al- 
bo też bezpośrednio z wieży przy stadjo 
nie hokejcwym. Pozostałe dwie line 
przeznaczone są do rozmów krajowych, 
a dziennikarze korzystać będą za okaza 
niem srecjalnego żefóni lub karty z pra 
wa pierwszeństwa. Avrat teleśraficz- 
ny Htshiesa czyny będzie, podobnie jak 
i telefony, całą noc. 

Wreszcie najciekawszym pomysłem 


jest zaprowądzenie na czas mistrzostw „donosi prasa amerykańska 


wewnętrznej aparatury telefonicznej dla 

otrzeb _ komitetu organizacyjnego. 

szystkie komisje, stadjon, biuro praso 
we, dworzec itp. otrzymają dzięki uprzej 
mości władz woskowych wewnętrzne 
połączenia z własną centralą. Ogółem 
przewidywane jest zainstalowanie w Kry 
nicy 17 aparatów i rozsnucie 40 klm. 
drutu, 


Bogate imprezy sportowe 


odGedą się w pierzszej połowie stycznia 


oraz bieg pań 3 klm. 8. L. w Krynicy kon 
kurs skoków. 

W łyżwiarstwie: od 1 — 3 w Kryni- 
cy pokazy łyżwiarskie międzynarodoó- 
we, 4 — 6 w Zakopanem, 7. 1. w Rabce, 
8— 9 we Lwowie, 11. 1. w Warszawie, 
a 12. I. w Katowicach. 

Pozatym przewidziane są na styczeń 
zimowe jazdy na motocyklach, mecze 
bokserskie w Warszewie, Łodzi i Pozna 
niu, mecze gier sportowych z udziałem 
zespołów zagranicznych oraz cały sze- 
reg innych imprez sportowych. 


nery w Kopenhadze 


Przed kilku dniami rozegrał olbrzym 
włoski Carnera pokazową walkę w Ko- 
penhedze. Przeciwnikiem Carnery był 
niemiec Bischof. Po walce, zgotowano 
Carnerze owacje. 


Najlepsi tenisiści 

w Belgji 

Lista najlepszych tenisistów Belcji 

przeckiawia się nastębuiąco: 1) de Bor- 

mem i Van Zuylen, 3) Lacroix, 4) Ew- 

bark, 5) Francois. Nylepszą tenisistką 
w Belgji jest p. Josane Sigart 
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Pechowy pilkarz 


Jeana kontuzja za drugą 
Angielski piłkarz Marsden (lewy pt- 


mocnik Scheffield Wednesday) jest pë- - 


chowym graczem. W dnių 10 maja na 
meczu Anglja—Niemcy w Berlinie uległ 
on tak poważnej kontuzji, że zmuszony 
był przez kilka miesięcy przebywać w 
szpitalu. 


Poraz bierwszy wystąpił on w ubieg- 


łym tygodniu w spotkaniu rezerw Sehe 
field Wednesday i Stocke City. W cza- 
sie gry zderzył się on z przeciwnikiem i 
natychmiast padł nieprzytomny na boi- 
sko... Został on przewieziony do szpita- 
la, przyczem stan jego jest bardzo ciężki 


Skład angielskiej re- 


prezentacjihokejowej 

Z Londynu otrzymaliśmy wiadomość, 
że Britisch Ice Hockey Association zde- 
cydowało ostatecznie wziąć udział w 
mistrzostwach hokejowych świata (1—8 


lutego 1931 roku w Krynicy. . 


Reprezentacyjna drużyna angielska 
przyjedzie do Krynicy przypuszczalnie 
w składzie następującym: Little (Gard- 
ner), Soxton, Mackenzie,  Maśwood, 
Erhardt, A. J. Grace (Malland, M. J. 
Grace i Carr-Harris). Waz z drużyną 


j przyjedzie prezes Ang. Zw. Hokejowego 


p. mir. Patton. 

jaką starannością przygotowuje się 
drużyna angielska do mistrzostw świad- 
czy program impreż styczniowych, któ- 
ry przewiduje spotkanie w Aros, St. Mo 
ritz, Zurichu, Chamonix, Eylae, Londy- 
nie, Berlinie i wreszcie w Katowicach z 


w 


reprezentacją Polski (27 lub 28 stycznia). 


Mecz fchórzliwych 


bokserów w Nowym Yorku 


W New Yorku roześrana została 
przed kilku dniami walka o. tytuł mist- 
rza świata w wadze muszej między 
Frankie Genaro i Midget Wolgast. Jak 
obydwaj 
przeciwnicy byli w strachu i mało nacie 
rali na siebie, wpadając przeważnie 
clinch. Sędzia po 15 rundach przerwał 
walkę uznając ją za nierozstrzygniętą. , 
W ten sposób Gonera zatrzymał tyłu” 
mistrza świata w swej wadze. Í 


Klasyfikacja furnieju | 


hokejowego w Katowicach 


Ostateczna punktacja międzynarodo- | 
wego turnieju hokejowego w Katowi-- 
cach przedstawia się nasiępująco: 1). 
Wiener .Eislaufverein 6 punkt. stos. bra- | 
mek 16:2, 2) Team Polski A 4 punkt.. 
stos. bram. 3:1, Slavia 2 punkt. stós, bra 
mek 7:9, 4) Team Polski B. stos. bra- 
mek 2:14. " 

Warto zaznaczyć, że ostatni mecz. 
turnieju Team A — Team B dał wynik 
2:0 dla Teamu A. i 


Przed meczem 1 
Łódź —Brno 


Jak już donosiliśmy, w dniu 6-g0 sty. 
cznia o godz. 11.30 przed południem w 
sali Geyera odbędą się międzynarodowe 
zawody bokserskie reprezentacji Łodzi 
i Brna (Czechosłowacja). Będzie to spot. 
kanie rewańżowe. Pierwsze, które odby. 
ło się w lipcu ubiegłego roku wygral 
Czesi w stosunku 10;6, | 

Obecnie Czesi zgłosili swą drużynę 
w najsilniejszym składzie, z dwoma mi- 
strzami Czechosłowacji Ostrużniakiem 
i znanym w Łodzi Ambrodem. Czesi re 
prezentują obecnie wysoki poziom pię= 
ściarstwa. dowodem czego wynik remie 
sowy reprezentacji Brna z reprezenta- 
cią Węgier (8:8). : 

Skład reprezentacii Łodzi nie został 
jeszcze dokładnie ustalony. Jak się dó= 
wiadujemy, desygnowani zostali nastęe 
pujący zawodnicy: Pawlak, LeszczYfie 
ski, Spodenkiewicz, Banasiak, Stahl f, 
Lompieś, Konarzewski (I. K. Poznański), 
Szczepaniak, Klimczak, Seweryniak, 
Trzonek (Sokół), Bitner, Stibbe (Union) 
Cyran. Rosa (Zjednoczóne) i Baranow- 


Isk; (Widzewska Manujaktura). 
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STYCZEŃ LUTY MARZEC KWIECIEŃ 
1 C Nowy Rok 1N Alibna B, W, 1 N Albia B, W, 18 t Welk. Teod. 
2-P t Makarego 2 P Ocz. N. M. P, 2 Heleny Wd. 2 C t Wiel. Franc 
3 S Genowefy 3 W Błażeja B, M. 3 W Kunegundy . 3 ff Wiel, Rysz 
= 4 $ Ansgare 4 Ś Kazim. Kr. W. 4 S tý Wiel lzyd, 
:4-N Tytusa B, 5 C Agaty M 5 C Wacława 
g 5P Telesfora M. 6P t. y P, M, 6 P Marcjana B. 5 N Zm. Ch. 
6 W Ob. P. Trz, K 7 S Romualda 7 S Tomasz z 6P Wiełk, Wilheł, 
7 Ś Luc. i Juljana 7 W Epiłanjusza 
8 C Sewer, Op 8 N Jana z Matty 8 N Jana Bożego 8S$D tę B. 
9°C t Marcjanny 9P _ Apolonji 9 P Franc. Rzym, 9C arji í 
10 S Agatona P. 10 W Scholastyki 10 W 40 Męczen, 10 P 7 Ezechiela 
11 Ś N M 11 $ Konstantego 11 S Leona W 
11 N Honoraty P, 12 C Modesta M 12 C Grzegorza 
12 P Arkadjusza 13 P ț Katarzyny 13 P ł Katarzyny 12 N Wiktora M 
13 W Gotfryda i L. 14 S Walentego 14 S Leona 13 P Hermeng. Kr 
14 Ś$ Eufrozyny ECK zai 14 W Waler, i Just 
15 C Pawła I Pus. "15 N Faust, i Jow.. 15 N Klemensa 15 S Anastazego 
16 P $ Marcelego 16 P Jułjanny P. 16 P Abrahama 16 C Lamberta B 
17 S Antoniego 17 W Aleksego D 47 W Gertrud 17 P t Rudolfa 
TEST ZR "TR 18 Ś t Popiel S 18 Ś Cyrylla B, 18 S j 
-18N Kat, św. Piotra t9 CK a W. 19 C Józefa Obl, KOMA, 
19 P Ferdyn. Henr. 20 P t Leona B 20 P $ Klaudii 19 N Tymona 
20 W Fabjan i Seb. 21 S Fartunata 21 S Benedykta 20 P Sułpiciusza 
21 Ś Agnieszki P, z wF: + 21 W Anzelma 
22 C Wincentego 22 N Kat, św. Piotra 22 N Katarz. P. 22 Ś Sotera i- Kaja 
23 P + Rajmunda 23 P Piotra Dam 23 P Pelagji i Wik. 23 C Wojciecha 
24 S Tymoteusza 24 W Macieja Ap. 24 W Gabriela arch, 24 P t Fdelisa K 
z 25 Ś ? S. dz. A O 25. S Zwiastowan 25 S Marka Ew, 
25 N Naw św, Paw. 26 C Aleks. Bisk, 26 C Dyzm Eman c= i GIT "i 
79 W Jana Ca 38 518, dz Roma ZSZ A D P Teokla i Tet 
ana > omana 3 -Leofila i A 
28 Ś Walelęte | © zań Spana DAPI. 4 28 W Pawła od Ke. 
29 C Franciszka 29 N Wiktora 29 $ Piotra 
30 P t Martyny P, 30 P Anieli W, D. «. % C Katarzyny 
31 S Piotra Nol. 31 W Kornelji i Bal, 
MAJ č . CZERWIEC LIPIEC SIERPIEŃ 
1 P M Fil, Jakóba 1 Wi e S PAS A 1 S Piotra Ap, 
28 munta 2 jarcelina Bl, aw NMP, = ; 
A LED 3 $ Erazma B M 3 P t Anatola Hel, 2 N NMP. Aniel 
3 N NMP, Kr. Kor, Pol. 4 C. Boże Ciało 4 S Jóżeta 3 P Za r. św Szcz 
4 P Florjana 5 P t Bonifacego — 4 W Dominka W, 
5 W Piusa V P. W. 6 S Norberta 5 N Anton. Zak, 5Ś NMP Śnież 
6 Ś Jana Apostoł AS 6 P Izajasza Pr. 6 C Przem, Pańs 
1 C Domiceli P; 7 N Roberta Op, 7 W Cyryl i Met, 7 P ft Kajetana W, 
8 P ț Stanisława 8 P Seweryna 8 $ Elżbety Kr, 8 S Cyrjaka i Lar, 
9.5 Goieżocza 9 W Fekcjana 9 C Weroniki P, aa TO 
= 10 Ś ‘Małgorzaty 10 P t 7 br. męcz. 2 Komana Si 
10 N Izydora Or 11 C Barnaby Ap 11 S Piusa P, M, 10 P Wawrzyńca 
11 P Mamerta'B 12 P t Jana W, On — — 11 W Zuzan, i 
12 W Pankrac. M. 13 S Anton. z Pad, 12 N Jana Gwalb 12 $ Klary P. F 
13 $ Serwacego = $ — 13 P Maigorz. P = 13 C Hipolita | 
14 C Wn. Pańsk, 14'N Bazylego W, ` 14 W Bonawen B, 14 P+ Wa 3 
15 E Ton Wd. M. 15 + Ra». es 15 ZSZ ŚR. 15 S Wnieb, NMP, 
16 S Jana om, 16 ennona B t6 LMP, ) 1 PYTA 
A 17 S Adolfa B 17 P Aleksego W, AJ AO 4 sy 
17 N Paschalisa 18 C Marka i Mar 18 S Szym. z Lipn Pal wo El 
18 P Feliksa kap. 19 P t Gerwazego < S gf serek 7 
19 W Celestyna 20.$ Sylwerjusza 19 N Win a Paulo 2a C Bora 
20 Ś Bernardyna A SE 20 P Czesława W. Ara rda Op 
21 C Juli P. M 21 N Alojzego G. 21 W Praksedy P DS Tywotwinkt | 
22 P t Faustyna 22 P Paulina B. 22 $ Marii Magd. BÓR 
23 S Andrzeja 23 W Agrypiny 23 C Apolinar, B 23 N Filipa i Ben, 
24 N Zesł. D. $ 24 Ś Nar. św, Jena 24.P t Franc, Krys 24 P Barłomieja 
IDY YB 25 C Wilhelma Op. 25 S Jakuba Krz 25 W Ludwika Ke, 
25 P Świąt, Grześ. 26 P+ J iP mady > a ś NMP J > 
2 IN EIDA NIAT: 27 S Wiadyst. Kr. 26 N Anny M. NMP RE 
27 $ t S. dz, Bedy AR aa itd 27 P Aurelji. Natal, 28 P A żę 
28 C sj żę Wg 28 N Leona 28 W Innocentego 29 S PF gre. 
29 P x S, dz, Marji 29 P Piotra i Paw. 29 Ś Kuneg oyisi 
30 Sit S. dz. Ferd. % WW 30 C Julitty i Doa 30 N Róży Lm. P. 
sp 
31 N Trójcy Św, 31 P t Iga. 31 P Raimunda 
WRZESIEŃ PAŻDZIERNIK LISTOPAD GRUDZIEŃ . 
1 W Idziego Op. f 1 C Bl Jana z Duk, 1 N Wszysik. Św, 1 W Eligiusza B, 
2 Ś Stefana K, W. 2P ý Anot, Stróż, = 2 P Dz. usz, 2 $ Bbianny 
3 C Sz SŁ 3 S Kandyd. i Ew. 3 W Huberta B, 3 C Franciszka 
4P + Rozalii P, M. = JE RET 4 $ Karola Bor 4 P ł Barbary P, 
5 S Wawrzyńca 4 N Franciszka 5 C Zacharjesza 3:8 rego 
SE 5 P Placyda M, 6P t Leonarda = X y 
6 N Zachar, Pr, 6 W Brunona 1 S Nikandra 6 N Mikołaja B. 
7 P Anas. Rey 7 $ Wincentego — 7 7 P Ambrożego 
'8 W Narodz, 8 C Laurenci Pel, 8 N Gotfryda B. 8 W Niep, P, 
9 S Serjusza P 9 P t Dyomizego 9 P Teod, i Ores 9 $ Walert 
10 C Mikoł, z Tol 10 S Franc. 10 W Andrz. z Aw 10 C NMP Lor, 
11 P ț Prota i Jac - - i mh 11 $ Marcina B 11 P t Damazego 
12 S Walerjana 11 N Germ i Firm, 12 C Emiljana 12 S Aleksandra 
— 12 P Maksym, 13 P t Stan Kostki = TEA 
13 N Filipa Aleks. 13 W Edwarda Kr. 14 S Jukunda B, 13 N Łucji P 
14 P Pod. Kr. św. 14 Ś Kaliksta P 3 ama 14 P lzydora Ale. 
15 W Nikodema 15 CT P 15 N Leopolda W. 15 W Waleriana M, 
16 S x S dz. Euzeb, 16 P t Saturnina 16 P Edmunda B 16 $ tS, dz. Euzeb, 
17 S Stygm, św. Fr. 17 S Wiktora B 17 W Grzeg. Cud. 17 C Łazarz Fior. 
SIA" | ata | śzi8 
19: Januar 8 ukasza Ew. „ dz, Tymot. 
—— 19 P Piotra z 20 P t Feliksa Wal, mm pz 
20 N Eustachego 20 W Jana K. Ireny, 21 S Alberta B. W. 20 N Teofila, Juli. 
21 P Mateusza 21 $ Urszuli P AS zr 21 P Tomasza 
22 W Tomasza 22 C Filipe B, M, 22 N Cecylii P, M. 2 W Zenona Hon. 
23 é Tekli P, M. 23 P t Ignacego 23 P Klemensa 23 $ Wiktorji P. 
24 CNMP od w, «. 24 S Rafała Arch, 24 W Jana od Krz, 24 C t Wig Adama 
25 P t Bł, Ładysł NKspua M. fl ic RZE 
26 S Cypri. i Jus 25 na 26 czep, 
m | Brek |. Biba" Zim kat 
27 N Kot. I Dam. iny 
28 P Wacława K, 28 Ś Szym, i GR ET 28 P Młodziank, M, 
29 W Mich. Arch, 2 C Narcyza 29 N Saturnina 29 W Tomasza B 
30 $ Hieronima 30 P 4 Ednmoda 30 P Justyny Ande 390 $ Eugeniusza 
31 S Symtomjueza 31 C Sylwertra 
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